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Rada państwa, 


(Telefonem) 


Wiedeń, 25 lutego. 

Na wczorajszem posiedzenin Izby posłów wy- 
brano wiceprezydentami pos Romańczuka 
250 głosami na 250 głosujących i pos. Con- 
ciego 249 głosami na 250 głosujących. Obaj 
oświadczyli, że wybór przyjmują i podziękowali 
za zaszczyt, 

Nastąpiły obrady nad ustawą o poborze 
rekruta. 

Minister obrony krajowej Georgi prosił o 
rychłe załatwienie ustawy ze względu na po- 
trzeby państwa i ludności, a mianowicie, aby 
asenternnek mógł się odbyć w czasie od 1 mar- 
ca do 30 kwietnia. 

„Pos. Ebenhoch i Günther oświadczyli 
się za rychłem załatwieniem nstawy. 

Pos. Fres] w dłuższem przemówieniu cze- 
skiem wystąpił przeciw ustawie. 

Pos. Stransky (rad. niem.) oświadczył, iż 
ustąpienie Schreinera, dokonane pod naciskiem 
Unii słowiańskiej i za wiedzą partyi chrześci- 
jańsko-społecznej, było policzkiem dla narodu 
niemieckiego. Rząd stanął w sprzeczności do 
narodu niemieckiego i partya mowcy wysnuje 
z tego konsekwencye. 

Pos. Romańczuk oświadczył, że klub ru- 
ski głosował będzie przeciw przedłoże- 
niu przedewszystkiem ze względów ogólnych, 
ponieważ przez to głosowanie będzie można 
wywrzeć na rząd nacisk, aby wreszcie raz speł- 
nił czynione od wieln łat przyrzeczenia co do 
reformy wojskowej procedury karnej, zaprowa- 
dzenia dwuletniej służby wojskowej i zapobie- 
żenia maltretowanin żołnierzy. Obecnie przyłą- 
czyły się do tego specyalne zażalenia Rusinów: 
pokrzywdzenie języka ruskiego, lekceważenie 
ruskich świąt w armii, nieuwzględnianie kultn- 
ralnych potrzeb Rusinów w wojsku. Ruskim 
stowarzyszeniom oświatowym nie pozwolono na 
bezpłatne udzielanie nauki czytania i pisania 
w wojsku, a polskim pozwolono. Podczas wy- 
borów i t. p. używa się ruskich żołnierzy prze- 
ciw własnemu narodowi. Wkońcu skarżył się 
mowca . na majoryzowanie Rusinów w Sejmie 
galicyjskim. 

„Na tem dyskusyę zamknięto i po przemówie- 
nin gener. mowcy Steinera, który odpierał 
zarzut, jakoby partya chrześć.-społeczna wiedzia- 
ła o ustąpienin Schreinera — ustawę odesłano 
do komisyi wojskowej. 

Następnie rozpoczęto obrady nad wnioskiem 
nagłym pos. Grafenauera w sprawie sto- 
sunków kolejowych w Karyntyii po 
nzasadnienieniu nagłości wniosku, obrady prze- 
rwano. 

Nastąpiły zapytania do przewodni- 
czącego. 

„Pos. Markow wskazał na to, że namiest- 
nik Galicyi d. 20 stycznia w Sejmie wygło- 
sił pogróżki, że rząd obecnie wszelkie- 
mi środkami będziezwalczał rozsze- 
rzanie rosyjskiego języka i literatury 
wśród galicyjskich Małorusinów. Mowca prote- 
stuje przeciw prześladowaniu ros. ję- 
zyka w Galicyi. Zarządzenia te są zdolne 
cały naród ros. podburzyć przeciw 
Austryi 

Przewodniczący prosi p. Markowa, aby 
tę sprawę poruszył w interpelacyi do prezyden- 
ta ministrów, gdyż przewodniczący Izby niema 
żadnego środka do rozporządzenia, aby cokol- 
wiek zarządzić w sprawie języka ros. i nie mo- 
że w tej mierze dać żadnych wyjaśnień. 

Pos Skaret podniósł w zapytaniu sprawę 
braku pracy dla robotników sezono- 
wych, wskazując. że jest obowiązkiem każdego 
ciała ustawodawczego wydać zarządzenia celem 
złagodzenia tego braku pracy. Mowca prosi 
przewodniczącego komisyi soc.-politycznej, aby 
wniosek w sprawie zaprowadzenia 8-godzinnego 
dnia pracy możliwie szybko przyszedł w komi- 
syi pod obrady. 

Przewodniczący tej komisyi p. Mayer od- 
powiedział, że komisyi bardzo na tem zależy, 
aby odnośne prace w interesie dotkniętych nę- 
dzą robotników nietylko jak najszybciej zostały 
rozpoczęte, ale i przeprowadzone. Komisya bę: 
dzie zwołaną we wtorek, najpóźniej wa środę. 

Pos. Prohaska i Stransky Ed. zgłosili 
wniosek o przekazanie przedłożenia w sprawie 
pragmatyki służbowej bez pierwszego 
czytania, komisyi dla spraw urzędników pań- 
stwowych. 

Pos. Fresl zaprotestował przeciw temu, wo- 
bec czego pos. Prohaska zaproponował, aby 
pierwsze czytanie pragmatyki służ- 
bowej postawiono na porządku dziennym bez- 
pośrednio po ustawie o opilstwie, 

Wniosek ten przyjęto. 

Na tem posiedzenie zamknięto; następne w 
sobote. 

Wiedeń. Między zgłoszonymi wczoraj wnio- 
skami znajdnje sią wniosek p. Chlibowickiego 
w Sprawie ułatwień przy wykonywaniu obo- 
wiązku służby wojskowej. 

Między interpelacyami są: interpelacya p. Krem- 
py W sprawie postępowania władz politycznych, 
sądowych i podatkowych w Galicyi; p. Onysz- 
kiewicza w sprawie załatwiania reklamacyj woj- 
skowych przez starostwa w Galieyi, oraz w spra- 
wia ochrony wychodzących do Sląska pruskie- 
go sezomowych robotników galicyjskich; p. Ba- 
czyńskiego w sprawie agitacyl prof. Markow- 
skiego w seminaryum w Stanisławowie za prze- 
chodzeniem na obrządek łaciński; p. Breitera 
w sprawie wyborów gminnych w Mielcu. 


Skutki reformy regulaminu. 
Wiedeń. Skutki reformy regulaminu i zmiany 
sytuacyi objawiły się już na wczorajszem po- 
siedzeniu Izby, które miało przebieg bardzo 
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spokojny. Pierwsze czytanie kontyngentu re- 
kruta załatwiono w dwóch godzinach. Zmiana 
sytuacyi okazała się najlepiej w stanowisku 
zajątem przez Unię słowiańską wobec kontyn- 
gentu rekruta. Komisya parlamentarna Unii od- 
rzuciła wniosek Baxy o nieprzyjęcie kontyngen- 
tu rekruta, uchwaliła natomiast jednogłośnie 
wniosek Sustersicza, aby partyom Unii pozosta- 
wić swobodę głosowania. Dr Kramarz wprost 
oświadczył się za uchwaleniem kontyngentu re- 
kruta, wskazując na opozycyjne stanowisko czę- 
ści posłów niemieckich. Uchwalono też nie czy- 
nić żadnych trudności, aby ustawa o kontyn- 
gencie rekruta mogła być załatwioną w sobotę 
w II i IM czytaniu. 


Komisye, 

Wiedeń. Komisya drożyźniana uchwaliła 
wczoraj uporządkować na dzisiejszem posiedze- 
nin wnioski według ich aktualności, aby przede- 
wszystkiem zdać pełnej Izbie sprawozdanie o 
tych zarządzeniach, które mają być natychmiast 
uczynione. 

Wiedeń. Wczoraj odbyło się posiedzenie ko- 
misyi prawniczej w obecności zastępców 
ministerstw sprawiedliwości, handlu i spraw 
wewnętrznych. Pos. Renner referował o pro- 
jekcie ustawy w sprawie przepisów o utrzymy- 
wanie pras drukarskich i innych przyrządów 
do powielania. Po dysknsyi, w której brali u- 
dział także zastępcy ministerstw, przedłożenie 
z kilku zmianami przyjęto. 

Wiedeń. Komisya wojskowa odbędzie dziś 
posiedzenie. Na porządku dziennym ustawa o 
kontyngencie rekruta. 


Z Moła polsklego. 


Wiedeń. Po południn obradowała komisya 
parlamentarna Koła polskiego w sprawie 
sytnacyi i dla przygotowania rezolu- 
cyi dla plenam Koła. Następnie poszczególne 
grupy Koła obradowały nad tą rezolucyą. O g. 
6 wieczorem zebrało się Koło polskie dla prze- 
prowadzenią dyskusyi politycznej; naradę tę n- 
znano za pomłną. Co do terminu rekonstruk- 
cyi gabinetu i co do punktu, czy rekonstrukcya 
ta nastąpić ma przed utworzeniem większości 
pracy, czy po zapewnieniu jej utworzenia, pa- 
nuje różnica zapatrywań. Do głosu zapi- 
sało się bardzo wielu mowców. Dyskusyi na 
wczorajszem posiedzenin nie ukończono i odro- 
czono ją do dzisiaj na godz. 5 po południu, 


Stosunki w kołach niemiechich. 


- Miedeń. W obozie niemieckim panuje wiel 
kie rozprzężenie. Wczoraj czyniono pró- 
by połączenia niemieckiej partyi 
postępowej ze Związkiem niemie- 
ckim. Krążyły pogłoski, jakoby fnzya ta już 
nastąpiła, w ostatniej jednak chwili uchwałę 
odroczono i być może, że zamiast fuzyi, 
przyjdzie do rozpadnięcia się Związ- 
ku niemiecko-narodowego, część bo- 
wiem posłów chce przejść do opozycyi, a inni 
ostrzegają przed jej zgubnemi następstwami i 
skorzy są do wstąpienia do przyszłej większo- 
ści pracy. > p 

Wiedeń. Na wczorajszem plenarnem posiedze- 
niu wszystkich posłów niemiecko-wolnomyślnych 
pos. Wolf zglosił następującą rezolucyę: 

Wszyscy oświadczamy, że usunięcie ministra- 
rodaka niemieckiego i sposób, w jaki tego do- 
korano, uważamy za obrazę narodu nie- 
mieckiego. Oświadczamy, że z powodu tego 
dotychczasowe stosunki nasze wobec rządu sta- 
ły się niemożliwe; prezydenta ministrów nałeży 
zawiadomić, że na głosy Niemców wolnomyśl- 
nych więcej liczyć nie może. 

Wniosek ten upadł 19 przeciw 38 gło- 
som. Natomiast uchwalono wniosek Gros- 
8a i Pradego: 

Związek niemiecko-narodowy wolnomyślnych 
stronnictw niemieckich wyraża serdeczne po- 
dziękowanie b. ministrowi Schreinerowi za jego 
czynność i zastępstwo interesów niemieckich; 
wyraża zarazem ubolewanie z powodu 
sposobu, w jaki dymisya Schreinera została 
dokonaną i zastrzega sobie dalsze postanowie- 
nia co do stosunku swego do rządu, 

Następnie uchwalono rezolucyę, w której 
„Związek“ pod żadnym warunkiem nie zrze- 
ka się utrzymania stanowiska nie- 
mieckiego ministra-rodaka, które ma 
być ponownie obsadzone przedstawicielem stron- 
nictw niemieckich wolnomyślnych. 

Wiedeń. Na wczorajszem posiedzeniu partyi 
chrześć.- społecznej stwierdzono, że partya nie 
wywierała żadnego wpływu na dymisyę 
dra Schreinera. 


Praga. Burmistrz Tahova Henryk Svobo- 
da zmarł wczoraj nagle. Dzienniki niemieckie 
twierdzą, że Svoboda zmarł z powodu dymisyi 
Schreinera, którego był najbliższym przyjacie- 
lem. Onegdaj wysłał Svoboda następujący tele- 
gram do Schreinera: 

Rozgoryczenie ogromne; wszystko wzburzone. 
Należy wywołać olbrzymi ruch protestowy. Nie- 
mieccy posłowie, którzy nie przejdą teraz do o- 
pozycyi, muszą być rozpędzeni. Naród niemiec- 
ki musi pomścić krzywdę, jaką wyrządzono jego 
męczennikowi. ~ 


Hr. Aereńthal w Berlinie, 


(Telegr. „Nowej Reformy“). 


Berlin. Hr. Aerenthal złożył w ciągu dnia 
wczorajszego kilka prywatnych odwiedzin, a o 
godz. 5 odbył konferencyę z kancle- 
rzem Bethmann-Hollwegiem, z którym się ra- 
stępnie pożegnał. Hr. Aerenthal odjedzie wie- 
czorem do Monachinm, po obiedzie u sekretarza 
państwa Schoena. 
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Kcnierencya cesarza Wiiheima. 


Berlin. Onegdaj po obiedzie n ambasadora 
austryackiego, cesarz Wilhelm  konferował 
z hr. Aerentualem i od czasu i do czasu 
wzywał ambasadora austryackiego i Bethmanna- 
Hollwega do udziału w tej konferencyi, która 
trwała do 111/, w nocy. 


Komaumizat nrzędswy. 


Berlin. Biuro Wolffa donosi, Od czasu ist- 
nienia ścisłego stosunku sojuszu między Austro- 
Węgrami a Niemcami, osobista wymiana zdań 
pomiędzy kierującymi mężami stanu obu państw 
należy do tradycji gabinetów w Berlinie i w 
Wiedniu. Podróż hr. Aerenthala do Berlina jest 
potwierdzeniem tego dawnego zwyczaju i jest 
rewizytą vdwiedzin, złożonych przez kanclerza 
państwa Bethmanna-Hollwega w Wiedniu. Obaj 
mężowie stanu mie.d ponownie pożądaną spo- 
sobność omówienia rozmaitych politycznych 
kwestyi, jakie w ostatnim czasie się wyłoniły. 
Nawiązując do konferencyi swoich ubiegłej je- 
sieni, mieli oni możność stwierdzenia, że 
Austro-Węgry i Niemcy dążą do u- 
trzymania status quo na bliskim 
wschodzie orez, że sympatycznie witają dal- 
sze skonsolidowanie się wewnętrznych stosun- 
ków państwa otomańskicgo. — Hr. Aerenthal 
i Bethmann-Hollweg pozostali przy spokoj: 
nem osądzaniu najbliższej przyszło- 
ści, zarówno co się tyczy sytnacyi w Europie 
wogóle, jak i rozwoju wydarzeń na najbliższym 
wschodzie. Ta pewność opiera się przedewszy- 
stkiem na stosunku sojnszowym obu 
państw do Włoch, jakoteż na pomyślnym 
rozwoju stosunków Austro-Węgier i Niemiec do 
innych państw, co może skutecznie oddziałać 
na utrzymanie zgody wśród mocarstw, która 
jest tak konieczną. 


Kfenłerencye w Borilaie a Włochy. 


Medyolan. „Seccolo* donosi z Rzymu: Bar- 
dzo przykre wrażenie wywołał tu fakt, że am- 
basador włoski w Berlinie nie brał 
udziału ani w konferencyach ani 
w przyjęciach wydanych na cześć 
Aerenthala. Pominięcie to ambasadora wło- 
skiego, zarządzona widocznie rozmyślnie, 
wywołało bardzo przykre wrażenie 
w Rzymie i będzie może miało poważne 
następstwa. 


z Niemiec. 
(Tel. ”„N. Reformy“) 


Rołorma wyborcza w Prusach. 
Berlin. Komisya wyborcza Izby posłów odby- 
ła wczoraj pierwsze czytanie przedłożenia o re- 
formie wyborczej. Przeciw głosom narod-liberał- 
nych, wolnomyślnych, soc.-demokratów i Polaków, 
a mianowicie 19 gł. przeciw 9, postanowiono 
w przeciwieństwie-do'prawyborów, 
przy których ma być tajność głosowania, w y- 
bory odbywać jawnie. Następnie przyjęto 
inno . postanowienia, przy włączeniu zmian ko- 
niecznych, ze względu na” zatrzymanie pośre- 
dnich wyborów. Drugie czytanie odbędzie się 
we czwartek d. 3 marca. ` 


Prowokacye policyjne. 

Berlin. W Sejmie pruskim podczas obrad nad 
budżetem ministerstwa spraw wewnętrznych, 
pos. Switała wywodził, że fakt, iż dzienniki 
urzędowe oficyalnie wzywały do bojkotu Po- 
laków, świadczy o tem, jak się wobec Pola- 
ków postępuje. Skargi Polaków na szykany przy 
stosowaniu ustawy o stowarzyszeniach są bar- 
dzo liczne. Policya wkracza nawet do zamknię- 
tych stowarzyszeń. Szczególnie zwraca się to 
postępowanie przeciw katolickim stowarzysze: 
niom polskich robotników. We Wrześni policya 
wyłamała zamknięte wejście na zgromadzenie 
nie publiczne. Przeciw polskiemu Związkowi 
młodocianych kupców w Wejherowie w Prusach 
Zachodnich urządzono formalną nagonkę. Prze- 
dewszystkiem musimy to potgpić, że tajna 
policya używała agentów prowoka- 
cyjnych. Jeżeli naród polski mimo wszystko 
pozostał spokojnym i uniknął ekscesów, to za- 
wdzięczamy to wyłącznie naszym politycznym 
cnotom. Jest obowiązkiem każdego narodu bro- 
nić do ostateczności egzystencyi, t. j. zachowy- 
wać zawsze spokój, lecz pamiętać, że narodo- 
wość, to najńwiętsze i najdroższe dobro, które- 
go utrzymania wymaga honor narodowy. 

Po odpowiedzi komisarza rządowego, że ataki 
na tajną policyę były nieuzasadnione, odroczo- 
no posiedzenie do piątku. 


A parlamentu niemieckiego. 
Berlin. Parlament kontynnował wczoraj obra- 
dy nad bndżetem ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych. 


-Stawie pograniczne kuretko-hułgarskie 


(Telegr. „N. Reformy“), 


Sofla, 25 lutego. 

Dzienniki wieczorne donoszą, że w kilku 
punktach granicznych okręgu Tamrasz 
podjęto wczoraj ogleń, przerwany onegdaj. Ze 
strony bułgarskiej wezwano na pomoc jedną 
bateryę górską I kilka kompanij piechoty. Ogień 
trwał jeszcze wczoraj przed połud- 
niem. Ogień bateryi górskiej, który było sły- 
chać koło Filipopola, zadał znaczne stra- 
ty wojsku tureckiemu. Według doniesień z Kon- 
stantynopola, rządy turecki i bułgarski porozu- 
miały się w sprawie polecenia zaprzestania o0- 
gnia. W kołach politycznych uważają zajście 
to za poważniejszeod wszystkich do- 
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tychczasowych, zwłaszcza, że rozeszła się 
wiadomość, iż Turcy chcieli przemocą 
zająć ważny punkt graniczny koło 
Czurin, co z góry uplłanowali. 


Choroba Lucgera. 
(Telegr. „N. Reformy*.) 

Wiedeń. W stanie zdrowia dra Luegera na- 
stąpiło wczoraj po południu małe polepszenie, 
lekarze jednak mimo to nie robią Żadnej na- 
dziej utrzymania go przy życiu. Wczoraj po 
południu nerki częściowo na nowo funkcyono- 
wały, co przypisują licznym injekcyom diure- 
tiny i soli.. Pęcherz moczowy jest po części 
sparaliżowany. — Lekarze zawiadomili wczoraj 
oficyalnia Wydział miejski, że życie Luegera 
obliczać już można tylko na godz.ny. 

Dr Lueger sam zdaje sobie sprawę ze swe- 
go stanu, co widać z rozmowy, jaką miał wczo- 
raj ze swym osobistym przyjacielem, członkiem 
Wydziału miejskiego Hallmanem, któremu po- 
wiedział: 

— Z Lucgerem się już kończy. Widzisz mię 
dziś po raz ostatni. Pozdrów swą żonę. 

Jak lekarze opowiadają, stan Tuegera był 
wczoraj nad ranem bardzo groźny; 
chory tracił przytomność, ręce i nogi 
drgały; były wszelkie objawy ataku ure- 
micznego. 

W szkołach ludowych zarządzono modlitwy 
za zdrowie dra Luegera. 

Wisdeń. Wczorajszy wieczorny biuletyn o sta- 
nie zdrowia Tmegera opiewał: Temperatnra 
36:50, puls 73, uremiczne objawy słabsze, ilość 
moczu wzrosła, sensorium wolne, stan sił nie- 
zmieniony, przyjmowanie pokarmów nie wystar- 
czające. Lekarze podają jeszcze: w płacach nie 
nastąpiła żadna komplikacya. Boleści nie poka- 
zały się tak, że jest nadzieja, iż proces zapalny 
nie rozszerzy się. Komplikacye ze strony 
nerek są na pierwszym planie, gdyż budzą 
poważne niebezpieczeństwo. 

Wiedeń. O godz. 11 w nocy donoszą z ratu- 
sza, że stan bnrmistrza Luegera jest niezmie- 
niony. 

Wiedeń. Do parlamentu nadchodziły przez ca- 
ły dzień telefoniczne wiadomości o stanie Iuue- 
gera. W parlamencie omawiano różne kombina- 
cye co do następcy po Luegerze. Jako przy- 
szłego przywódcę stronnictwa chrześć.-socyalne- 
go wymieniany Gessmanna, a jako przyszłe- 
go burmistrza pos. Steinera. 


«a eleqramy | 


Petersburg. Jak słychać, ambasadorem 
rosyjskim w Wiednin ma zostać generał 
Engaliczew. 

“Paryż. Minister" pracy ʻi opieki społecznej 
Viviani oraz prezydent ministrów Briand 
oświadczyli, że nie mogą zgodzić się na żąda- 
nie części poselskiej grupy socyalno-demokraty- 
cznych radykałów, aby projekt załatwionej jnż 
przez senat ustawy o rentach robotniczych 
zmienić w ten sposób, iżby tə renty, jakoteż 
renty robotników rolniczych były jednakowe — 
Briand zapowiedział, że w Izbie deputowanych 
uczyni z tej sprawy kwestyę zaufania do ga- 
binetu. 

Paryż. — Antimilitarysta Hervć, redaktor 
„La guerre sociale“, za artykuł, wychwalający 
przywódcę apaszów Iiabensa, skazany został 
na 4 lata więzienia i 1000 fr. grzywny. `“ 

Kolonia. Z Casablanki donoszą: W najbliż- 
szych' dniach wyruszy do Sair francuska 
ekspedycya. złożona z 1800 żołnierzy, Ce- 
lem pomszczenia śmierci pewnego oficera fran- 
cuskiego, zastrzelonego przez Marokańczyków. 


Sprawy naltowa. 

Wiedeń, Generalny dyrektor europejskiej Unii 
naftowej Sties bawi obecnie w Wiedniu, celem 
przeprowadzenia rokowań z rafineryami dla 
uzyskania porozumienia w sprawie sprzeda- 
ży nafty galicyjskiej natargu świa- 
towym. Jak słychać ma przyjść wkrótce do 
porozumienia między blokiem rafineryj a Tow. 
„Galicya*, w sprawie przystąpienia tego towa- 
rzystwa do ogólnej organizacji. 


Pragmatyka służbowa. 

Wiedeń. Ustawa o pragmatyce służbowej za- 
wiera postanowienia co do emerytury sędziów, 
którzy zrównani są w tym kierunku z profeso- 
rami uniwersytetn; mianowicie sędziowie mają 
przejść w stan spoczynku po dojściu do 70 ro- 
ku życia, na własne żądanie jednak mogą je- 
szcze jeden rok spędzić w służbie czynnej. 


Trattaty handlowe. 


Wiedeń. W przyszłym tygodniu rozpoczna Się 
tu rokowania delegatów rządu austryackiego 
z rządem węgierskim w sprawie. traktatów han- 
dłowych z państwami bałkańskiemi, zwłaszcza 
z Rumunią i Serbią. 


Trucicliaistwo w szwadronie. 


Chalon (sar Marne). Sąd wojskowy skazał 
kaprala 8 p. huzarów Faraco, który d. 24 
listopada z. r. wsypał do zupy całego szwadro- 
nn sinku potasu, na 20 lat robót przy- 
musowych i degradacyę. 


2 Girecyl. 


Berlin. „Voss. Ztg* donosi z Aten: Co dzień 
przybywają tu nowe oddziały wojska. Wyżsi 
oficerowie stracili w zupełności wpływ na żoł- 
nierzy, którzy ulegają jedynie tylko wpływowi 
podoficerów. 


Prenumerate przyjmujs: 

zamiejsoową: Administracya „Nowej Reformy* i wszystkie urzędy pocztowe; miejscową: 

Administracya „Nowej Reformy“. — Główna trafika w Rynku. — Agencya J. Hopcasa 
i A. Salomonowej, ul. Wawkowska 2. — Handel Kretschmera, ul. Szewska. 
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ia (inseraty) przyjmują: we Lwowie Biura dzienników: 
L. 11 — Ś. Sokołowski, Pasaż Hausmana 9. — W Prze- 
Amster. — W Tarnowie M. Rockach, — W Wiedniu: Her- 


mann Goldschmied (sprzedaż pojedynczych numerów), I Wollzeile 6, — M. Dukes Nacht. 
Haasenstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M.. Berlinie. Lipsku, Bazylei 
i Wrocławiu). — A. Oppelik. — R. Mosze (także w Berlinie, Hamburgn, Monachium i Nory. 
bedze). — H. Schalek (Wollzeile), — W Paryżu Socićtć Mutuelle de Publicité A. Lorette 
directeur, Rue Rougemont 14. 

Ogloszenia (inseraty) przyjmuje A.dministracya 
sza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 20 h., za każdy następny raz po 10 h. — Nade- 

słane po 60 h. od wiersza za każdy raz. æ 
Głosy publiczne po 2 kor. od wiersza. Układ tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy 


„Nowej Reformy“ za opłatą od miejsca wier- 
i 


następny po 10 hal. od wiersza, 


Załączniki do „Nowej Reformy“ (prospekty. cyrknlarze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 
2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 kor. od 160 egz. dla miejscowych prenumeratorów 
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Także przeciw admirałowi Miaulisowi obja- 

wia się wielkie niezadowolenie, tak, że admirał 
ten prawdopodobnie ustąpi. 
Rząd grecki nie pozwala prasie krajowej za- 
mieszczuć, a sprawozdawcom zagranicznym Wy- 
syłać wiadomości o sytuacyi politycznej. Wszy: 
stkie telegramy wysyłane za granicę muszą 0- 
trzymać potwierdzenie komisyi cenzorów, złożo* 
nej z oficerów. Tylko drogą pocztową można 
wysyłać swobodnie wiadomości. * 


Ersl brigersti w Petersburge, 
Petersburg. Bułgarska para królewska przy- 
tyła wczoraj po połndniu z Carskiego Sioła, 
powitana na dworcu przez w. ks. Mikołaja i 
Mikołajewicza, prezydenta ministrów, ministra 
spraw zagranicznych i komunikacyi, posła buł 
garskiego i członków bułgarskiego poselstwa. 
Król powitał wieikiego księcia i ministrów w 
języku rosyjskim. Żona posła bułgarskiego wrę- 
czyła królowej bukiet, poczem odegrano hymn 
bułgarski. Z dworca udała się para królewska 
do pałacu Aniczkowa, gdzie złożyli wizytę ca- 
rowej wdowie. * O godz. 4 powróciła para kró 
lewska do Carskiego Sioła. 


Ueteszka Dalaj Lamy. 
Londyn. B. Reutera donosi z Kalkuty, że 
Dalaj Lama podczas ucieczki omal nie 
zostałschwytany przezChińczyków. 
Jak sądzą, Dalaj Lama będzie prosił wicekróla 
indyjskiego o rozmowę. 


Strajk w Filadelfii 


Filadelfia. W czasie rozruchów, powstałych 
z okazyi strajku tramwajowego, raniono do- 
tąd przeszło 1000 osób; 11 osób zmarł. 
z powodu odniesionych ran. 


L Rity M. KRONI, 


Kraków, 25 lutego. 

Drugie w bieżącym roku posiedzenie Rudy 
miejskiej odbyło się wczoraj wieczorem. Zagaił 
je prez. dr Leo i oddał hołd pamięci š. p. 
radcy miejskiego Aleksandra S$ulikowskie- 
go. Sekretarz magistratu dr Kannenberg 
odczytał następnie nadesłane pisma: Oficyantek 
pocztowych o udzielenie gruntu na budowę ta- 
nich domów; nauczycielstwa krakowskiego 0 Za- 
pomogę drożyźnianą; pismo Polaków z Wa 
szyngtonu wzywające na kongres polski. — Na: 
stępnie prez. Leo wskazał, że na świeżo ukoń- 
czonej sesyi sejmowej załatwiono szereg spraw 
odnoszących się do Krakowa. W pierwszym 
rzedzie uchwalono projekt wcielenia Ludwi- 
nowa i Dąbia do Krakowa (Oklaski); za 
objęcie referatu i jego przeprowadzenie, prezy- 
dent składa podziękowanie członkowi Rady m. 
Krakowa Ekse. hr. Wodzickiemu (Oklaski). Da- 
lej zwraca - prezydent uwagę na uchwalenie 
noweli badowlanej i na sprawą utworze- 
nia Banku' przemysłowego. Siedzibą 
Banku będzie wprawdzie Lwów, ale dla Kra- 
kowa uchwalono dążyć do utworzenia filii, co 
do której spodziewać się należy, że w przyszło- 
ści będzie ona miała obfitszy materyał dla dzia- 
łalności, niż główny urząd we wschodniej części 
kraju. Wkońcu załatwił Sejm przychylnie pe- 
tycyę Związku urzędników, profesorów i nau- 
czycieli i wniosek posła Ign. Landaua o wezwa- 
nie rządu, aby ze swojej strony popierał 
w odpowiedni sposób zwalczanie drożyzny 
mieszkaniowej. W związku z ostatnią 
sprawą podnosi prezydent, że sprawa o miejską 
cegielnię została już przygotowawczo załatwio- 
ną (przeprowadził to wicepr. Sare); wkrótce 
zajle się nią Rada miejska. 

Osobny ustęp przemówienia poświęcił prezy- 
dent pobytowi ministra Dnlęby w Kra- 
kowie, przed którym stanęła reprezentacya 
miasta i przedłożyła szereg postulatów. Tak 
treść przemówienia prezydenta, jak: i odpowiedź 
ministra, znaną jest z dzienników. 

Wkońcu prezydent zawiadamia, że minister- 
stwo kolejowe wskutek interwencyi ministra 
dla Galicyi, zgodziło się na rewizyę nieko- 
rzystnej dla miasta umowy o dostawę prądu 
elektrycznego dla stacyi kolejowej w Krako- 
wie. 


Obchód grunwaldzki. 


R. m. Konopiński przypomina, że sprawa 
obchodn grunwaldzkiego, poruczona 
przez Radę komisyi, grunwaldzkiej, nie została 
dotąd w głównych nawet punktach załatwioną. 
Główny obchód grunwaldzki dla całej Polski, 
odbyć się może tylko w starej stolicy Jagiello- 
nów. Subkomitet grunwaldzki uchwalił główne 
punkta programu i na tem skończyła się akcya 
Rady miejskiej w tej sprawie. Mowca prosi aby 
prezydent zarządził zwołanie komisyi grun 
wałdzkiej, gdyż czas nagli. 

Prezydent Leo oświadcza, że ściślejszy ko: 
mitet zwołany będzie w przyszłym tygodniu 
pełny komitet zwołany będzie ze współudziałem 
delegatów Liwowa i innych większych miast. 

R. m. Dębicki wskazuje na słowa central- 
nej komisyi archeologicznej, która, wydając 0- 
pinię co do umieszczenia panoramy w Barba- 
kanie, wyrazić się miała o uroczystości grun- 
waldzkiej: „Triwiale Festlichkeiten"*. Mowca 
żąda odczytania pisma tej komisyi. 

Prezydent Leo oświadcza, że pismo to znaj 
duje się obecnie w Wydziale krajowym, dokąd 
zostało wysłane razem z innemi wskutek re 
kursu p. Styki. Gdy to pismo nadejdzie, prezy- 
dent poleci je odczytać, na razie zaznacza 
że — o ile sobie przypomina — nie było tam 
wyrażenia „Triwiale Festlichkeiten*, ale „Tri 
wialer Zweck“. Kto opinię tej archeologicznej 
komisyi wywołał, nie jest wiadomem;: konser- 
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wator dr Tomkowicz stwierdził w „Czasie“, że 
mie on; widoczne jest, że prawdopodobnie ja- 
kiś fanatyk apelował w tej sprawie do Wie- 
dnia. 


Panorama w Barbakanie. 


R.m. Kosobucki podnosi, że Rada uchwa- 
liła zgodzić się na umieszczenie panoramy p. 
Styki w Barbakanie, a magistrat wobec tej u- 
chwały Rady zajął odmowne stanowisko. W ten 
sposób uchwała organu wykonawczego, jakim 
wobec Rady miejskiej jest magistrat, wywołała 
w mieście zdziwienie, a nawet pewne zaniepo- 
kojenie, albowiem, jeżeli tak dalej pójdzie, ma- 
gistrat może sobie każdą uchwałą Rady miej- 
skiej wstrzymać i w ten sposób niejako naru- 
szyć autonomię Rady miejskiej. Nie można się 
zgodzić ma to, aby powaga Rady miejskiej 
przez magistrat na szwank była narażaną. — 
Mowca domaga się wyjaśnień w tej sprawie. 

Prezydent Leo zaznacza, że magistrat za- 
wsze lojalnie wykonywać będzie uchwały Rady 
miejskiej. 

Wiceprez. Szarski stwierdza, że magistrat 
nietylko postąpił legalnie i lojalnie w tej spra- 
wie, ale wprost zastosował się do uchwał Ra- 
dy "miejskiej. Budownictwo miejskie zbadało 
dokładnie sprawę i oświadczyło, że nie moża 
przyjąć odpowiedzialności za całość i możliwość 
naruszenia murów Barbakann. Na tem stanowi- 
sku musiał także starąć magistrat. 

R. m. Turski zgłasza wniosek o otwar- 
cie dyskusyi nad odpowiedzią wiceprezy- 
denta (Uchwalono). 

R. m. Koy oświadcza, że był referentem tej 
sprawy w komisyi rekursowej i zaznacza, że 
magistrat bardzo pieczołowicie sprawą się zaj- 
mował. Zaraz po uchwale Rady miejskiej dnia 
31 grudnia prezydent polecił zawiadomić pp. 
Styków o uchwale, w tym jednak komunikacie 
magistratn do pp. Styków uchwała Rady zosta- 
ła błędnie wystylizowaną, co wywołało nieporo- 
zumienie, które zażegnane zostało projektem 
kontraktu, który wypracował syndyk miejski. 
Pp. Stykowie przedłożyli plany budownietwu, 
które zaraz wydelegowało komisyę; wtedy skon- 
statowano.że niebezpieczeństwo, grożące Barbaka- 
nowi przez ustawienie tam panoramy, może być 
usunięte przeż pewne prewencyjne zabiegi, jak 
zamurowanie otworów strzelniczych itd. Prze- 
ciw tema zaprotestowali pp. Hendel i Kkielski, 
konserwator i naczelnik straży ogniowej. Wo- 
bec tego magistrat zajął stanowisko odmowne, 
albowiem z orzeczenia komisyi wynikało, że 
Barbakan bezwarunkowo zabezpieczony nie bę- 
dzie. P. Styka apelował do komisyi rekursowej, 
która znaczną większością zadecydowała, że re- 
kurs p. Styki jest nienzasadnionym i ze wzgle- 
dów merytorycznych i formalnych. Z merytory- 
cznych dłarego — że niebczpieczeństwo, grożą- 
ce Barbakanowi, nie zostało wykluczone, a for- 
malnych zaś dlatego, że p. Styka jeszcze for- 
malnego zezwolenia nie miał, bo Rada miasta 
oświadczyła się jedynie za wejściem w rokowa- 
nia z pp. Stykami, w tym celu, aby Barbakan 
nie został oszpecony. Poiecono ostatecznie syn- 
dykowi miejsziemu, aby wypracował nowy pro- 
jekt kontrakiu; projekt ten zatwierdziła komi- 
sya prawnicza. 

R. m. Bujwid podnosi, źa wszystko, co 
przytoczono dla uzasadnienia stanowiska magi- 
stratu, to zbiór bezdusznych formainości, aby 
4yiko sprawę panoramy w Barbakanie ubić. — 
Cierpi na tem powaga Rady miejskiej i dlate- 
go mowca żąda powołania komisyi, któraby zba- 
dała sprawę pod względem technicznym. 

Radca mag. Skrzyniarz udziela kilku 
wyjaśnień. 

R. m. Gertler podnosi, że mamy tu do czy: 
nienia z konfliktem między magistratem a czyn- 
nikiem autonomicznym, t. j. Radą miasta. Ma- 
gistrat nie opąrł się na uchwale Rady miejskiej 
i wziął pod rozwagę zupełnie inny punkt wi- 
dzenia. Albo jestto przeoczenie właściwej myśli 
Rady miejskiej, albo — świadome postawienio 
w ten sposób tej sprawy przez jej przeciwnika, 
Jest rzeczą przykrą, że zniweczono nchwałę Ra- 
dy, mimo, że magistrat opinię swoją mógł przed- 
stawić jeszcze przed odnośną uchwałą Rady. — 
Rzecz jest jnż przesądzona, panoramy nie bę- 
dzie, ale chodzi o to, że uchwała Rady miasta 
została zlekceważona przez magistrat, Mowca 
zgłasza wniosek. aby wybrać komisyę, któraby 
w tej sprawie przedłożyła Radzie sprawozdanie. 

R. m. Bobilewicz podnosi, że zaszła tu 
„komedya omyłek“, ale nie Szekspirowska t. j. 
w bardzo lichym stylu. Magistrat powinien był 
zacząć od tego, na czem skończył, t. j. od przed- 
łożenia Radzie opinii budownictwa. Postępowa- 
nie niagistratu w tej sprawie oburzyć musiało 
nawet tych radców, którzy — jak mowca — 
głosowali przeciw udzieleniu Barbakanu na pa- 

noramę. Ubliża to powadze Rady w sprawie tąk 
ważnej i delikatnej, 

Przemawiańi następnie r. m. Kosobucki, 
Koy, Miedniak, Dębicki, dyrektor Gro- 
dyński, Bujwid, Stan. Nowak. 

R. m. Beringer podniósł, że w sprawach 
tego rodzajn dla magistratn decydującą być po- 
wiona opinia znawców technicznych Rady miej- 
skej. Tymczasem w sprawie panoramy p. Styki 
da ich zdania magistrat się nia przychylił a na- 
tomiast dał pierwszeństwo opinii znawców z po- 
za Rady. 

Po przemowach r. m. Turskiego, Da- 
browskiego, Koya iBeringera, — prot. 
Fierich oświadczył, że między uchwałę Rady 


miasta a uchwałą komisyi rekursowej nie ma 
sprzeczności. Rada miasta wydała uchwałą, jako 
właścicielka Barbakanm, a magistrat i komisya 
rekursowa występowały, jako reprezentanci wła- 
dzy bezpieczeństwa. Wniosek dra Gertlera pra- 
gnie wybrać komisyę celem zbadania, ażali ma- 
gistrat i komisya rekursowa naruszyły uchwałę 
Rady miasta. Jurydycznie jestto niedopuszczal- 
nem, bo tylko w drodze rekursu sprawa może 
być badaną przez Wydział krajowy. Z punktn 
jednak widzenia obywatełskiego, uważając ko- 
misyę rekursową za komisyę Rady miasta. a 
członków jej za mężów zaufania Rady, w nie- 
obecności prezesa komisyi dra Staniszewskiego 
aw „porozumieniu z drugim wiceprezesem ko- 


popiera. 
R. m. Gertler m z wywodami prof. 
me i obstaje przy uchwaleniu swego wnio- 
ku, któro opiewa, jak następuje: 
„Celem zbadania, czy uchwała Rady miasta 
z 30 grudnia 1909 nie została naruszoną przez 
uchwałę magistratu, względnie komisyę rekurso- 
wą, wybiera się komisyę, która na najbliższem 
posiedzenin przedstawi sprawozdanie i wnioski 
w sprawia wykonania uchwał Rady miejskiej*. 
Frez. Leo oświadcza, że ze swego stanowi- 
ska zgadza sią z wnioskiem dra Gertlera, aby 
komisya bezstronnie na podstawie aktów spra- 
wę zbadała, Prezyzent był zdania. że należy z 
p. Styką zawrzeć kontrakt majmu, 8 czynsz 
miał być t. zw. uznawczy (l korona rocznie). 
Kontrakt miał obejmować zastrzeżenia Rady, 
że przedłożone przez pp. Styków plany nie na- 
rnszą Barbakanu. Czy magistrat dobrze zrobił, 
odrzucając projekt p. Styki, tego prezydent nie 
wie, bo nie był na posiedzeniu magistratu, są 
dzi "jednak, że wskaźnikiem dla magistratu było 
to, aby jak najostrożniej i najskrapulatniej po- 
stępować. Prezydent przyrzeka dołożyć starań, 
aby sprawa została jak najdokładniej 'wyja- 
śnioną. 
W głosowaniu wnioski prof, Bujwida 


dzinie 8 min. 30 posiedzenie zamknięto. 


Kronika. 


Dziś: 
Kraków, piątek 25 lutego. 
Kalendarzyk kościelny: Całuna P, J., 
Zygtryda. 
Kalendarzyk astronomiczny: Wschód 
słońca o godz. 6 min. 33, zachód o godz. 5 m. 12 
długość dnia godzin 10 min. 39. 


Teatr miejski imienia Słowackiego: 
„Faust*. 

Teatr ludowy: „Utracone szczęścia", 

Uniwersytet ludowy im. A. Mickiewicza: 
dr Ludwik Rujchmann: „Człowiek w walca z bak- 
teryami”. r 

Powszechne wykłady uniwersyteckie 
w auli I. szkoły realnej (ul. Studencka) o godz. 6 
wiecz.: prof. August Lambor; „Getamo Buddha“. 

„Wieczór Chopina“ koncert Schwarzen- 
steina w starym teatrze, o 8 wiecz, 

Odczyt prof. dra M. Zdziechowskiego:- „O 
przewrotach religijnych w Rosyi*, o 6 wiecz, w 
auli uniw. Jag, 


p 


Teatr miejski we Lwowie: „Związek 


młodzieży”, 


Opieka nad zaniedbanemi dziećmi. Na cole 
krakowskiego Koła panien, opiekujących się za- 
niedbanymi dziećmi odbędzie się dziś w auli Uniw. 
Jag. odczyt prof. dra Zdziechowskiego o „Przewro- 
tach religijnych w Rosyi*, Sympatyczny cel, na 
jaki przeznaczono dochód z odczytu, oraz osoba 
prelegenta, będą niewątpliwie zachętą do wzięcia 
jak najliczniejszego udziału w odczycie i przyjścia 
w ten sposób z pomocą instytacyi, która tak wiel- 
kim nakładem pracy i energii pełni- swą misyę 
humanitarną. Początek odczytu o godz. 8 wieczór. 

że Stowarzyszenia budowniczych, Wczoraj o 
godz. 7 wieczorem odbyło się w lokala przy ulicy 
Straszewskiego walne zgromadzenie Stow. budównl- 
czych w Krakowie pod przewodnictwem prezesa p. 
Stryjeńskiego. Po odczytaniu protokołu z ostatnie- 
go posiedzenia i zatwierdzeniu sprawozdania zarzą- 
du oraz komisyi rewizyjnej za rok ubiegły, uchwa- 
lono bez dyskusyi budżet na rok bieżący. Nastę- 
pnie przystąpiono do ostatniego punkta porządku 
dziennego t. j. „wniosków członków“, przy omawia- 
niu których poruszono kilka najżywotniejszych po- 
stulatów Stowarzyszenia, jak utrudnienie obcym 
budowniczym uzyskania prawa koncesyj badowla- 
nych w Krakowie, odniesienie się do prezydenta 
miasta, aby zabronił urzędnikom budownictwa miej. 
skiego trudnienia się sporządzaniem planów i po- 
dejmowaniem — wbrew istniejącym przepisom — 
robót budowlanych. W końca potępiono pokrywa- 
nie przez niektórych członków Towarzystwa swem 
nazwiskiem robót osób niekoncssynowanych, — Na 
tem zakończono obrady, uchwalając na wniosek 
radcy m. Perosia odbyć za dwa miesiące ponowne 
walne zgromadzenie celem obmyślenia dalszych 
środków dla zwalczenia niezdrowej konkurencyi. 

Komety a wnętrze zlemi. Z eyklu odczytów, 
urządzanych na rzecz „Tow. Bursy Akademickiej" 
w Krakcwie, wygłosił wezoraj w auli Uniw. Jag. 
dr M., Limanowski odczyt piąty pod tytnłem „Ko- 
mety a wnętrze ziemi”. Prelegent w barwnym 
wykładzie przedstawił stan obecny nauki o wnętrzu 


Zakład artystyczno-kamieniarski 
i bndowlany 


Jözefn Kuleszy 


sprzeciw cmentarza w Krako- 

J wio, posiada wielki wybór goto- 

wych pormników z piaskowca, gra» 

3 nitu i marmora, Podejmuje zig 

ŻĘ wykonania grobowców w miejscu 

Š i na prowincji. Telefon 139 
11 44 0 


Z matematyki 


i fizyki przygotowuje do matury i innych egza- 
minów, oraz udziela korepetycyj słuch. IV r. 
filozofii. Zgłoszenia: Bołechowski, Kraków, ani- | 5 
wersytet. 1569 3 5 


Arawieczyznę 
damską i bieliznę nową przyjmuje i sa- |$ 
ma wykonuje niedrogo. Wiktorya Pod- |i 
bielska, ul. Mikołajska l. 14, LI piętro, 
oficyna. 90 11 0 


otwarty 


w 


SALON 


edziel, od g. 10—41 i od 2—4 pop. Wzbo. 
gacany 
komitszych artystów. 


SKŁAD Radi baśŃów 


KRAKÓW, RYNEK GŁÓWNY 35 


Ferienian z kiawiaturą 
łukcwą Cluisama oraz 
pianino z kiawiałurą 


Z drukarni Literackiej w Krakowie, | ul. NE 10. 


> 


99 ARS“ a 


uł. św. Jana 1, i p., 
codziennie, nie wyłączając Św ąti nie- 


ciągle nowemi dziełami sztuki majzna- 
81%v0 


GABRYELSKA 


| Panna 


otrzymal na skład 


„N. Reformy“. 


promienisią 


i zaprasza wszystkich interesu- 
jących się tymi wynałazkami 
do obejrzenia i wypróbowania. 
128 15 30 5 


| Poszukujo się was | Bernia się 


hiako 


do sprzątania i froterowania 
u na pół dnia dziennie. Wiado- 
jmość: ul św. Anny 3, II p. 


Polka, poszukuje miejsca 
| bony. — Zgłoszenia pod 
J Z. Y. Z. 25 przyjmuje Administracya 


NOWA REFORMA 
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ziemi i najnowsze hipotezy o tym przedmiocie, 
wyprowadzone z zestawienia ebserwacyj geologicz- 
nych, wulkanologicznych i seismologicznych ze spo- 
strzeżeniami astronomicznemi nad kometami, szcze- 
gólnie za pomocą analizy spektralnej, Hipotezy te 
jednocześnie potwierdzają dawną teoryę o płynnem 
i żywem niejako wnętrza ziemi, uzupełniając ją 
tylko szczegółami, przedstawiającemi niejako awar- 
stwowienie najważniejszych substancyj, składają- 
cych kulę ziemską; należy przytem zauważyć, że 
są to hipotezy, która wymagają być może tylko 
stwierdzenia kilku szczegółów, aby stały się one 
trwałemi zdobyczami i pewuikami nauki, z 
Hipoteza ta w krótkich słowach da się przed- 
stawić następująco: Wnętrze ziemi stanowi t, zw. 


misyi r. Turskim, mowca wniosek dra Gertlera | barysfera,” składającą * się głównie z mas zawie- 


rających przeważnie żelazo; jądro to okrywa płaszcz 

skalny, grubości około 1500 klm, (dane otrzymane 
ze spostrzeżeń seismologicznych Wicherta), Przy- 
puszczenie to potwierdza fakt, że wybuchy wulka- 
nieczne wydobywają się na powierzchnię ciała, za- 
wierające Żelazo, Jednocześnie erupcye te wydziela- 
ją przy rozżarzanin gazy węglowe-chlorowe, zaobser- 
wowane także drogą analizy spektralnej w ogo- 
nach komet, jako ich składnik główny. To napro- 
wadza na przy! uszczenie, że komety, a w dalszym 
ciągu ich pochodne — gwiazdy spadające i meteo- 
ryty — są resztkami zamarłych światów, podobnych 
do naszej ziemi; przypuszczenie to potwierdzają 
spostrzeżenia nad kometami. 

Dom akademicki dla studentek. W najbliższym 
czasie odbędzie się w Krakowie szereg odczytów 
na rzecz budowy Domu akaderickiego dla słucha- 
czek U. J. Początek stanowić będą dwa interesu- 
jące odczyty, które "aa profesorowie U. J. dr 
Emil Godlewski (junior) i dr Józet Rostafiński. 
Prof. Godlewski wygłosi dnia 2 marca odczyt p. t. 

„Działalność twórcza Żywej materyi*, a prof. Ro- 

stafiński dnia 4 marca — odczyt p. t. „Owoce 
Hesperydów na świecie i w Polsce“. Obydwa od- 
czyty odbędą sią w auli uniwersytetu o godz. 6 
wieczorem. 

lil. Koło T. S. L. odbędzie walne zgromadzenie 


i dra Gertlera — upadły. Na tem o go-|dnia 2 marca w lokalu II. wypożyczalni Koła (al. 


Lubicz 1. 28) o godz. 7 wieczorem. W razie bra- 
ku kompletu następne walne zebranie bez względu 
na ilość obecnych odbędzie się o godz. 71, 

Krakowskie Tow. równouprawnienia kobiet 
odbędzie walne zgromadzenie 6 marca o godz. ! j4 
po poł. w auli uniwersytetu ludowego, a w razie 
braka kompletu o godz. 4 po poł. 

Z Eleutoryi. W niedzielą d. 27 b. m. og. 7 
wieczór odbędzie się odczyt p. Mieczysława Zielen- 
kiewicza na temat: „Wpływ alkoholu na twórczość 
artystyczną“ w Bali "Ełeateryi (Mikołajska 3) — 
Po odczycie odbędą się produkcye śpiewu i na for- 
tepianie. 
| Esperanto. Wydział Tow. Esperanto w Krako- 
wie ogłasza, że osoby chcące wziąć udział w kaur- 
sie języka Esperanto, który odbywać się Będzie po 
g. 8 wieczorem, zechcą zgłosić sią we wtorek d. 
1 marca o g. 9 wieczorem w lokalu Towarzystwa 
(Rynek 45), celem ustalenia godzin i dni wykła- 
dów. 

W Kółku rolników U. U. J. (ul. Grodzka 1. 53) 
odbędzie się d. 26 b. m. o godz. 5 po poł. odczyt 
dra Andrzeja Berezowskiego p. t. „ O koniu typu 
gorącokrwistego" (ciąg dalszy), 

Z sali sądowej. WWczorajsza rozprawa przeciw 
Henrykowi Madejowi, wyrobnikowi z Czułówka pod 
Krakowem, oskarżonemu o zbrodnię zabójstwa, po 
przesłuchaniu świadków, orzeczóniu lekarzy-rzeczo- 
znawców i wywodach stron, zakończyła się wyro- 
kiem, skazującym oskarżonego na podstawie werdy- 
kta sędziów przysięgłych, na 2 lata ciężkiego wię- 
zienia, obostrzonego postem co miesiąc, Oskarżony 
wyrok przyjął. 

Dzisiaj przed ławą sędziów przysięgłych w kra- 
kowskim sądzie karnym odbędzie się rozprawa prze- 
ciw Franciszkowi Orłowskiemu, oskarżonemu o zbro- 
dnię kradzieży. Rozprawie przewodniczyć będzie 
radca Ursel, 

Aresztowanie nowcgo szpiega. Odnośnie do 
informacyi naszej, podanej przez nas we wczoraj- 
szym, porannym numerze naszego dziennika, dodać 
winniśmy, że pewien dystaryusz magistratu, który 
używał zmyślonego nazwiska, uwięziony został pod 
zarzutem szpiegostwa na rzecz obcego państwa, -— 
Natomiast nie potwierdza się wiadomość, jakoby 
dyetarynsz ten popełnił jakąkolwiek defrandacyę 
w magistracie krakowskim, 

Nieszczęśliwy wypadsk, Wczoraj wieczorem 
zawezwano pogotowie ratunkowe na ulicą Koper- 
nika, gdzie 37-letni woźnica Józef Sabak w ataku 
epileptycznym spadł z wozu, odnosząc przytem 
liczne kontuzye na całem ciele. Rannego po opa- 
trzeniu przewieziono do szpitala św. Łazarza. 

Za okradanie emigrantów aresztowała policya 
na dworcu kolejowym w Krakowie 46-letniego Ja- 
na Krawca z Królestwa, Wyładził on od kilku 
emigrujących za pracą robotników znaczne kwoty 
pod pozorem wyszukania im pracy, Pieniądze prze- 
pił, a przytem pogubił paszporty i legitymacye po- 
szkodowanym. 

Z Iwówskiaj Rady miejskiej. Ze Lwowa tele- 
fonują nam: Na wczorajszem posiedzeniu Rady 
miejskiej zgłoszono wniosek, aby model pomnika 
Jagiełły dłuta rzeźbiarza Ostrowskiego, znajdujący 
się na wystawie sztuk pięknych we Lwowie, zaku- 
pić w zwiększonym formacie i zostawić go na wy- 
stawia sztuk pięknych na pamiątkę rocznicy grun- 
waldzkiej, Rad, Lisiewicz interpelował w sprawie 
reformy wyborczej. Rad, Rydel, zastępca przewod- 
niczącego komisyi gminnej reformy wyborczej, Za- 
powiedział, Że zwoła komisyę w przyszłym tygo- 
dniu. Na urządzenie wystawy architektonicznej we 
Lwowie, uchwalono snbwencyę 10.000 K. Wysta- 


1507 8 0 


dla zajęcia biurowego. 


II piętro, na prawo. 


krajów europejskich. 


Weznia 


do sklepn i zakładu, posznkuje „Laktol* 
w Krakowie, przy 'uł. Podwale 5. Kan- |8 
dydaci miejscowi z praktyką handlowa, |, 
w szczególności drogueryjną, mieć będą | % 
pierwszeństwo. Wymagane ładne pismo |$ 


dziennie o godz. 5 po poł. 


Poeleje umeblowane 


z utrzymaniem lub bez. 


M Zakład pogrzebowy ujntumi nigodzci 


przy ol Św. Tomasza L 4, toż prg plara Szczegańskim — Telefon Hr 33L 
Zakład podejmuje się urządzeń pógriebowych, oraz sprowadzania zwłok do wszystkich 


NEAT KNEW WA DZIA 7, II p, m. 64, 


 - 


wa ta potrwa od 1 wrześna do połowy października 
r. b. Poruszono też sprawą wystawy etnograficznej 
którą się odbędzie w Wiednia w roku przyszłym. 
Rado miejska ma w przeciągu miesiąca powziąć 
decyzyę co do subwencyi na tę wystawę, oraz roz- 
strzygnąć, kledy należygoddać gmach pałacu sztuki 
do dyspozycyi wystawy. 

Echa bójki w Sejmie, Zə Lwowa telefonują: 
Śledztwo przeciw posłom Staruchom o pobicie re- 
daktora „Sełanyna* Witolda Demiańczuka, zostało 
już ukończone. Ponieważ ministerstwo aprawiedli- 
wości zażądało przysłania aktów, sąd dotąd nie 
zażądał wydania przez parlament p. Tymoteusza 
Starucha, Lekarze sądowi zakwalifikowali czyn Sta- 
ruchów jako lekkie uszkodzenie ciała, ponieważ je- 
dnak lekarz prywatny orzekł, że Demiańczuk ma 
nagaszong kość czołową, czyn będzie prawdopodob= 
nie skwaliikowany jako ciężkie. uszkodzenie ciała. 
Lekarz dr Feuerstein polecił Demiańczukowi udać 
Się na dłuższy pobyt na południe. 

Szniegostwo rosyjskie w Galicyl. Ze Lwowa 
telefonują: Policya aresztowała Konstantego Fido- 
rowa, b. oficera rosyjskiego, pod zarzutem fałszo- 
wania monety i szpiegostwa na rzecz Rosyi. Fido 
row od dłaższego czasu utrzymywał się we Lwo- 
wie jako robotnik budowlany. 

Podwyższenie kary. Ze Lwowa telefonują nam: 
Sąd wyższy podwyższył karę sprawcom zniszczenia 
tablic pamiątkowych Kościuszki i Trzeciego Maja 
na OCzartowskiej Skalo, mianowicie: Semkowi Ko- 
walczukowi z 2 na 3 miesiąca ciężkiego więzienia, 
Semkowi Ciclala z 3 na 4 miesiące ciężkiego wię- 
zienia a Józefowi Kurkiewiczowi z 3 na 5 mie: 
sięcy ciężkiego więzienia. 2 

Za przejechanie. Ze Lwowa telefonują nam: 
Przed tutejszym trybunałem toczyła się wczoraj 
rozprawa przeciw Leonowi ŚSolikowi, słuchaczowi 
prywatnej szkoły technicznej w Mitweyda, o prze- 
jechanie samochodem dziecka w  Zamarstynowie. 
Oskarżony na rozprawę nie przybył, wydano więc 
wyrok zaotrzny, skazujący go na Í miesiąc aresztu. 

Katastrofa w kopałni. Z Katowic telegrafują: 
W kopalni Kórner spowodował przedwczesny wy- 
buch naboju usunięcis się ściany. Kilku robotni- 
ków zasypanych. Wydobyto dotąd jednego zabitego 
i jednego ciężko poranionego robotnika. 

Pożar teatru kinemategraficznego. Z Rzymu 
telegrafują: Jak dzienniki donoszą, podczas przed- 
stawienia kinematograficznego w Txuxilo (Pera), 
zapaliła się filma i ogień rozszerzył się na cały 
budynek, W ogniu zginęło 50 osób. — Teatr 
obrócony w perzynę, - © 

Pojedynek. Z BA telegrafują: Wczoraj od- 
był się pojedynek między byłym ministrem ko!o- 
nialnym Millies la Croix a senatorem Lenthilac. 
Senator przy pierwszem złożeniu otrzymał głęboką 
ranę na prawem przedramienin. 
danci uznali pojedynek za skończony. Przeciwnicy 
pojednali się. 

Depozyty Abdul Hamida. Z Konstantynopola 
telegrafują: Formalności potrzebna dla wydania de- 


pozytów Abdul Hamida z Banku niemieckiego, zo- | Ø 
stały już załatwione. Depozyta zostały oddane rzą- | [4 
dowi tureckiemu. W liście cywilnej Abdala Hami- |$ 


da odciąganą będzie obecnie miesięcznie kwota 


400 funtów na utrzymanie jego dzieci, przewie- |$ 


zionych w ostatnich dniach do Konstantynopola. 

Mianowania i przeniesienia. „Gazeta Lwow- 
ska“ oułasza: Rada szkolna krajowa zatwierdziła 
Stanisława Matuszewskiego, rzeczywistego nauczy- 
cicla gimnazgum w Wadowicach, w zawodzie nan- 
czycielskim i nadała mu tytuł profesora; Grustawo- 
wi Przychockiemu, zestępcy nauczyciela w gimna 
zyum w Podgórzu, nadała posadę nauczycielską w 
gimuazyum w Samborze, Stanisławowi Karbowskie- 


mu, zastępcy nauczyciela w I szkole realnej w Kra- || 
kowie, nadała posadę nauczyciela gimnastyki w gi- | 
Zamianowała zastępcami | je 


mnazyum w Drohobyczu, 
nautzycieli Edmunda Kowarza w gimn. św. Anny 
w Krakowie, Władysława Dziengiela w gimn, V w 


rosławiu, Stanisława Węglarza w seminarynm nau- 
czycielskiem męskiem w St. Sączu; przeniosła za- 
stępców nauczycieli w szkołach *średnich; Józefa 
Chłandę z gimnazyum I w Tarnowie do gimn. w 
Bochni, Stanisława Rymara z gimn, IV do gimn, 
św. Anny w Krakowie, Ludwika Wygrzywalskiego 
z gimn, św. Jacka do gimn. V w Krakowie, Bro- 
nisława Nowaka z gimn. II do gimn. I w Tarno- 
wie, Gustawa Drylię z gimn. I do gimn, IL w Tar- 
wie, Jana Wetułę i Józefa Skorupkę z gimn, I w 
Tarnowie do gimn. w Bochni, Zygmunta Stelmach- 
niewicza z gimn. z polskim językiem wykładowym 
w Kołomyi do oimn. w Jarosławiu, Kazimierza Ko- 
zlerowskiego z I szkoły realnej we Lwowie do gi- 
mnazyum w Podgórzu, Bolesława Jakubowskiego 
ze szkoły realnej w Jarosławia do I szkoły real- 
nej we Lwowie. 

„Wiener Ztg* ogłasza: Minister kolei zamiano- 
wał wicesekretarza ministeryalnego dra Stefana 
Bachnickiego sekretarzem . ministeryalnym w mini- 
sterstwie kolei. 

- Umarli. 

Marya z Gniewoszów bar. Harsdorfowa, 
umarła we Lwowie, przeżywszy lat 41, 

Ks. Antoni Piekarczyk, umarł w Krakowie, 
przeżywszy lat 42. 

Czesława Gałuszkowna, umarła w Krakowie, 
przeżywszy lat 24. 

Józefa z Cillisów Krzysztofowieza umarła 
w Półwsiu Zwierzynieckiem pod Krakowem, prze 
żywszy lat 46, ` 

W Warszawie zmarła w dniu 23 b. m. Matyl- 
da Dobrowolska, córka pierwszego w Polsce 
fabrykanta fortepianów F. Buchholza, w którego 


Zgłoszenia co- 
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Zacisza l. 14, 
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Lekarze i sekun- $ 


Krakowie, Zygmunta Wisniowsklogo w gimn. w Ja- || 


ARTYSTYCZAE 


skromne i wytworne $ 


UMEBLOWANIE jĘ 


; Hoin, puree 7. 


zajmie się chętnie chorą osobą, zape- 
wniając troskliwą opiekę; również sta- 


wia bańki w domu i poza domem. — 
137 40 


Piątek, 25 DSR || ||| a O TO PMR OPAK M2 2 nmemu „Piątek, 25 Lutego. Jodi" 1910. 


domu częstym gościem bywał Chopin, Ś p. Dobro+ 
wolska była matką p. Adama Dobrowolskiego, 
członka redakcyi „Kuryera WATSZA: wakiego*, Liczy- 
ła lat 85. 

W Warszawie zmarł Karol Hankiewicz, wy. 
goce ceniony pedagog szkół rządiwych a ostatnio 
prywatnych, syn emigranta, urodzony w Paryżu w 
r. 1848. 


DEE EZ OCZL ZAZU) OOSA KOPERTA ZJ | MA. 
Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michat wz a W 


+ 


Dach RAMĘ 


Kraków, 24 lutego. 


Jydyński ze Słupi, 
Józef P.liczkiewicz 


- 


HOTEL CENTRALNY: Aleksander 
Matylda Teodorowicz z Rzeszowa, 


z Miechowa, Marya Marciszewska ze Słomnik, Franciszek 
Baner, Herman Oeser z żoną z Wiednia, Jerzy biemiąt. 
kowski z W ompielsk (Król. Pol., Wanda Bielicka z Stap 
(Król. Pol.). 


Podziękowanie! i 


Czuję się obowiązany złożyć tą drogą ser- 
deczne podziękowanie Szanownej P. T. Pn 
bliczności m. Krasowa, że raczyła łaskawie 
zaszczycić mnie tak licznie na wszystkich 
przedstawieniach, wypełniając salą starego tea- 
tru po brzegi. — Dziękuję Sz. Red. „Nowej |. 
formy“, „Czasu“ i „Gazety Powszechnej“ 
łaskawa i sumienną krytykę, które to ena 
wyraziły mi uznanie za moje produkcye, pole- 
gające na mojej zręczności. — Nadmienić chce 
przy tej sposobności, że spotkały mnie ze stro- 
ny dwóch gazet niesłuszne i bezpodstawne ataki 
jakobym był Prusakiem; otóż oświadczam, że 
jestem rodowitym Słowakiem, urodzonym na 
Węgrzech, zamieszkałym w Koszycach, po nie- 

ieckn trudno się wyrażam. W całem też Kró- 
lestwi Polskiem byłem również życzliwie za- 
szczyCany, co stwierdziłem i stwierdzić mogą 
dziesiątkami pism polskich z każdej miejsco- 
wości, jak Warszawy, Łodzi i t. d. 

Łączę staro-polskie i słowackie „Bóg zapłać", 
a węgierskie „Eljea*. 

Baltaazar O R 


| mcg koncertów krakowskich. | 
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KGRCENY W „ym Teairzę, 
Wieczór i Chopina 


Artura Rubinsteina 
odłożóny z dnia 12 lutego odbędzie się 


w piatek dniu 25 lutego 1310 
° ce 

We środe 2 i we wtorek 8 marea 1910 r. 
Dwa koncerty 


Eugeniusza Ysnye't 


©3 
W piatek dnia 5 marca 1910 r. 
El, Wawnikiewicz -Tafarczuchowa 


śpiewaczka” * 


Zofia Dawidsonówna 
* pianistka. 
eo 35 43 0 
9B840099900000:0033000960039 


W poniedzialek 28 litego 1910 5 
(czyt nienryka Opieńskiego 


p.t. „Dawne tańce polskie” 
z ilustracyami muzycznemi p. Kla- 
ry Czop- Umlaufowej i orkiestry 
13 p. p. 


gą 
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Peńsyonut A. Borońskiej 


Kraków, iGarmelicka 24. 
Pokoje z utrzymaniem. Tamże obiady w miej- 
"seu lub na miasto. 


Bursa telegraficzne. 


Wiedeń, 24 lutego, Losy: a) proceatowe: Anstryackie 
zakładu kred, z obl, pro. s roka 1880 3-pro, 220:76, Austr. 
znkł, kr. z obl, pro. « r. 1889 3-pro, 2:6*—, Uregul, Du- 
naju z 1870 r. 100 złr. 5-pro. 280*50, Węg. Banku hip. 
po 100 złr. 4-pro, 246'60, Pożyczka serb. prem. po 100 fr. 
e 10+*50, b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 

5 slz. 26'892. Zakł, kred, dla h, i p. po 100 złr, 533*—, 
Clary 40 złr, m, k. zd6*—, Pożyczka m, Inskraka 20 
zir, 120—, Losy m. Krakowa 29 zł, 120*—, Pożyczka 
m. Lublany 20 złr. 73'75. Palffy 40 złr. 241.—, Czerw. 
krzyża Tow. austr. 10 złr, 6490, OCzerw. krzyża weg. 
Tow, 6 złr. 38:40, Losy fund, arcyks, Rudolfa 19 SA 
7T0—. Salma 40 gr. m. 286:—. Pożyczka Salcburga 
20 złr. 122*—, Tureckie oblig, prem. kolei po 400 tr. 
38276. Tureckie oblig. prom. kolei pre. 23425. Losy 
kom. m. Wiednia z 1874 roku 554'—, 

Berilo, 24 lutego, Austryackie banknoty 86' 
rjtug ——, 

* Pany 24 latego. Renta 3 


—, Spis 
3-prc. 98-80, Mąka —'— 


Założony w r. 1872 


s) Zakład artystyemo-kamieniarski 


= lm nh 


R a A tak w miejscu jak na 
m, prowincyi, oraz poleca wielki wybór 
jaj pomzików gotowy ch z piaskowca, maT- 
muru i granitu. 111 25 300 


Na śluby 


polowania, wycieczki, wynajmuje samochody 
i powozy, Pietr Guzzikowski, ul. Pe- 
dzichów i. 18. Telefon 386. 81 23 0 


Zakład pogrzebowy 


72 A. Szafrański 2130 
Kraków, ulica Mikołajska I. 18. 


Rządca drukarni L. K. Górski. . 


